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II. Ściana w schodnia: „
0<1 ściany wschodniej  nic z w y kł y  wychodz ić prądy,  i j  c ż i i kiedy 

wys tę pu j ą ,  groźnemi  nie s ą ,  w biegu swym okazują  się w ą t l e ,  bo 
na p rost  dążyć nie inają inocy , zawsze się p r /eehyb ia ją  na któraś  
s t r o n ę ,  na południe albo na północ ,  a prosto na zachód zabiegają 
w  nadzwycza jnych  tylko p rz y pa d k ac h ,  i to na bardzo k ró tka  p r z e ­
st rzeń.

Przyczyny  tego z j awiska dotkną ł  pie rwszy nasz t r a k t a t  p rzy  
gradobiciach lw ow sk ic h ;  nie dziwno wiec b ę d z ie ,  żc obwód p r z e ­
myski  uwydatnia j eden tylko znamieni tszy p rąd ściany wschodniej ,  
k tó ry  n a z w i e m y —  1) odelWOWSltim; a i ten j e s t  nie wielki  w swym 
biegli,  nie zapuszcza się w głąb k r a j u ,  ale sunie obrzeżeni  wysoczyzn 
g r an ic zn y c h ,  w yszed ł szy  z Rzcczyczan , przebiega z a c h o d n i o - p ó ł ­
nocnym k ie runkiem Rzeczycznny , Mtiżyło wice , Dnichnal  , O l szan ice,  
Celulę i Zalu/.e , gaśnie w S ta r ym  Jazowie  i t r zech  mil w powłoku 
nie mając.

P ra w d a ,  że i przy wschodniej  ścianie r zęsn e  się wydarza ją  
przypadki  gradobicia , i nie omieszkamy je  wymienić niżej przy  wy ­
kładzie sz l a k ó w ,  ale one nie zwiastują prądu w y ra ź n e g o ,  bo tylko 
w pewnych miejscowościach zj awiwszy sie p rędko os ia da j ą , j ak jes t  
np. ów maty prądzik co z Dołhomośc i sk  na Ks ieżymos t  do Bort ia-  
tyna pognał .

Podobnie i wewnąt rz  samego obwodu z rywają  sL,ę niekiedy prą­
dy z zapedem od wschodu na zachód ,  i opisujemy j eden t a k i , imien­
n i e — 2 )  o st rowski  pod rokiem 1831 p rzy  sz lakach  sz cz egó łow ych ,  
kiedy w tej okolicy się. wznieci ł  pędząc od Radymna p rawie wpros t  
na zachód.

III. Ściana południowa' „Hrusiatycze -  Kupna.“
Prądy  ściany południowej mało co , a może wcale nie ustępują 

na sile prądom ściany zachodn ie j ,  r az  że mają wylęgowiska licz­
nie jsze,  a potem że w zapędzie swoim rozbiegają się na wszystkie 
w i a t r y ,  najmocniej  w s tronę wschodn ią ,  pł aszczyznami  podgórza 
S a m b o r s k i e g o ,  niemniej i na pros t  w- gó rę  obrzeżem prawem i le­
wem kory ta  S a n u ,  zacząwszy łam gdzie on łamiąc się w ko lano ,  
k rę tym upławem wpros t  do góry  płynie.

Gniazdo tym walnym prądom jest  Za kąt w połowie ściany tego 
obwodu południowej w tern miejscu,  gdzie się obwód sanocki  z S a m ­

borskim s tyka ;  a miejsca w k lórycb  się tu wylęgają są wioski  so­
bie sąsiednie Hrus ialyeze  , Rybio.  Lnbo już  s a r n i o  sobie po tężne ,  
jeszcze je podsycają prądy z gniazd przyległy cli z  z a  Wiaru  z Sie- 
rukowiec i z K on iusz y ,  k tóre p rzed ar ł szy  się krętem!  smugami l a  
W ia r  na pola z tej s t rony o tw ar l s z e ,  popiera ją  siłę łych co z H ru -  
szatycz  wychodzą ,  lub też  samosób goszczą k tórędy im droga.

Pod wpływem tych p rądów pozostaj e p rzeważn ie  sama wscho d­
nia po łowa obwodu  p r z e m y sk ie g o ,  a to dolna ,  zacząw szy  od W ia ­
ru i Sanu po granice obwodu lw ow sk i eg o ,  podobnie j ak d o l n a - z a ­
chodnia połowa od koryta Sanu do obwodu Sanockiego wpływom 
prądów Nienadowsk ich p rzeważn ie  ulega.  L ec z  ściana południowa 
j e s t  tak płodna w zażewie gradobi lno , że i na lej nienadowskiej  
s t ronie jeszcze swoje wywiera  wpływy.  1 tak wspomniana wyżej 
Koniusza często napędza swe prądy na zachód  i zaściela sz lakami 
gradobi tnemi  całą dolną płażeń od Koniuszy do Mieluowa pod Ku­
pną ; a w samej Kupnie na sz laku  N ie n a d o w a- Baranieckim przecho­
wuje osobne gniazdo walnego p rądu , k tó ry  w Wapńwench się uw y­
datniając przebiega p r ze s t r zeń  całego obwodu  troistym ro z ro że in ,  
jed nem :  na ukos  od zachodu południowego do wschodu pó łnocnego ;  
drugiem W pop rzek  przcchyłkiem więcej  północnym ; a t r zecim t a k ­
że w poprzek  z nawro tem ku zachodowi .

T e  tu w ogólności wyrażone p r ą d y ,  wymieniamy szczegó łow o:
Dwa prądy wschodnie:

H ru s z a t y c z e - D o l in ia ń s k i , i 
Bybło - Mołoszko wiecki.

w  P r z e m y s k i e m .

Dwa prądy obrzeżem prawem i Jewem Sanu:
Hrusza tycze  - N i e n o w i e k ' , roz rożem Tuchol ski  i C e tu ' s k i ,  
Koniusze - M oło d yc k i , roz rożem Monasterzecki .

Trzy prądy , ukośny z poprzecznemi:
W a po w ce  -  Budomicrski .
W a p o w c c - M ię k i s ze ck i , i 
Wap ow ce  - Rozwinniecki .

Oprócz tych w a lnych ,  żywi  j e szcze ściana południowa wiele 
drobniej szych p rądów odrębnych k i e ru nk i em ,  między któreini  g ł ó ­
wniej sze są :

S i r r ak o śc e  -  Myślatycki  wsch odn i ,
Kon iuszsza  -  Mielnu wsi: i za ch o d n i ,
P ra łk ow ce  - Mielno wski także za chodn i ,
Borszowice-  Nchrybecki  północny.
1 .  P r ą d y  w s c h o d n i e  ś c i a n y  p o ł u d n i o w e j .

Obydwa prądy wschodnie w y ch od z ą ,  w tuk bliskim z sobą s ą ­
s i e dz twie ,  —  w Byble i w Hru sza tyczach  —  że zagony ich sz laków 
w p ie rwszych  początkach prawie t rudno r o z r ó ż n ić ,  i dopiero tam 
koło Pnikuta i Krukienic gdzie się na dobre rozi lwąjąją , dokładniej  
są do rozeznan ia ,  chociaż i później  j e szcze rozpuszczają  ku sobie 
boczne ramiona.

a j  P ierwszy prąd wschodni  tej ściany południowej :  „ l l r u s z a -  
ty  c z e -  D o I i n i a ń s k i-‘ jest  d o l n y ,  i bieży obrzeżem obwodu S a m ­

borskiego w sam zaką t  obwodu l w o w s k i e g o , z kad się do Czer tan 
lwowsk ich  przebiera.  W z i p e l z i e  swoim je s t  s i lny,  i unosi się p o ­
nad te g łówniej sze osady :  H r u s z a t y c z e ,  G d es z yc e ,  Radochońce , 
Bolauowice , gdzie p rze rzyna  szlak Baran iecki ,  i dalej spieszy tta 
Kruk ienice ,  W i s z e n k e ,  z kąd zwykł  sie na Ł i w o  i lewo r oz w i j a ć ;  
na prawo  zapędza się na Mokrzany  , Makuniów do Michałowic dziś  
zajętych w obwód Samborsk i ;  na lewo podnosi  się pasem szerokim 
ua Wolczy szc zo  wice , W o ł o s l k ó w ,  Sądową  Wiśn ią ,  du Zarzy c  gdzie 
p rzewodz i  sąsiedni prąd Mołoszko wieck i ; a w prostej  jak szedł  zaś 
linii,  pędzi  na Szeszerowice  , Dydiatycze ,  Nik łow ic e ,  Pu t i a tycze ,  
Dobrzany i Doliniany z pogróżką na pogran iczne osady w obwodzie 
lwowskim.

i )  Drugi  prąd wschodni  tej ściany ,,B y b 1 o - M o ł  o s z k o w i e c-
k i , “ dwakr oć  si lniejszy , rwie się górą poprzedzającego  na odstęp
dwóch mil u uścia w pograniczu lwowskim koło Wol i  Dobros lań-  
skiej  , a pędzi  ponad te główniejsze osa dy :  Byliło , Z ro towi ce ,  Mi- 
zyn ie e ,  H orys tawicc ,  H n a l ko w ic e ,  P a k o ś ć ,  S t rze lczyska  , L ipn i k i ,  
T u l ig lo w v,  B or t i a tyn ,  Ozomle , Muży łowice ,  Berdychów do Mołosz-  
kowic .  z kad czasami i niwy lwowskiego obwodu  nawiedza.

Panuje ten prąd nad całym obszarem leżącym między szlakiem 
sąsiednim s o b i e  DoTiniańskim , a zachodnim k tó r y  tędy bieży Niena-  
dowa - B/ .eczyczańskim , i j e s t  ze wszys tkich po łud n io w y c h ,  nawet 
zachodnich najpo tężniej szy ;  wyt łacza bowiem szlak sz e r szy  niż j e s t  
sani Rzeczyczaósk i  , k tórego  w ukos p rze rzyna  , a p rzy tem je s t  nie - 
zmieni ie  płodny w prążki  gradobil .ne d r obn ie j sze ,  k td rcmi  znrywa  
pola szlaku rzeczy cz ań sk i eg a  z l ewe j ,  i pola doliniańskiego z p r a ­
wej s t r o n y ,  i to tak r zęśnemi , .że je w ogólności  wypisać tru dn o,
i dla lego je do wykładu przy s z l a k a c h  szczegó łowych  odsyłam y.—  
Tu  wymieniamy t y l k o  j eden ż wolniejszych co roz rożem wychodzi 
z Pakości  i w dól obiegiem suoie na S t r z e l c z y s k a ,  S an n ik i ,  M oty­
c e ,  W o ł c z y s z c z o w i c e , Sze sznro  w i c e , Ma k u n i ó w ,  i przerzynając 
szlak doliniański , zapędza się do J a re m k o w a  za ję tego dziś w  o b ­
wód S a m b o r s k i .  ’

X. P rąd y  śc ia u y  p o łu d n io w ej o b rzeżem  Sianu.
Bzeki  W i a r  i San od Hurk a  i Medyki  , gdzie sic łamiąc w ko­

lano w p ro s t  płynie na p ó łn o c ,  przedzielaj ą  obwód p rzemysk i  na 
dwie p rawie  równe p o ł o w y ,  wschodu ią  i zachodnią.  Obrzeża tych 
rz e k  mianowicie Sanu odtąd gdzie się zawraca , są pochy łe  i r o z ­
ło ż y s te ,  osłonione mniej więcej wysocz yzn am i ,  k t i r e  t ę  rozko&znri 
dolinę wzd łuż  łożyska  rzeki  o d ' w i a t r ó w  chronią.  Nie dziw zatem ,

I* 8* a  (I o  I) i e  i a
w  wschodnich obwodach Galicyi od roku 1821 —  1859.

(Oiiacz Numer 52 Gazety lwow. a 9 Dodatku osobnego.)
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P r ą d y  i s z l a k i  g r a  d o b i t n e

odhlwmvska.“



że w tych s t ronach  p rzechowuje  sie i żywio ł  g rnd ob i tny ,  i byle się 
ty lko  w tej  s t ronie prąd g rndob itny z e r w a ł ,  znajdzie o tw a r te  pole 
dokąd sięga smuga kory ta  Sanu.  Szczęśc ie  że u nas prądy zacho­
dnie p rzemaga ją ,  i och ładza jąc  miejscami o b r z e ż e ,  nie dopuszczają 
by  się prąd  połudn iowy z a g a s z c z a ł , inaczej  byłaby dolina ponad_San 
w tej  mie rze  najnieszczęś l iwszą.  Rozpa t rzmy się z osobna.

c )  Ra® ty lko  j eden  na przeciąg lat t r zydz ies tu  i o śm iu ,  było-  
to w ro ku  1 8 5 3 ,  że g r ad y  ze r w a w sz y  się w H r u s z a t y c z a c b , pędziły 
b e z  p r z e r w y  p rawem obrzeżem Wiaru  i Sanu w pro s t  na pó łn oc ,  
aż t a m ,  gdzie San zaczyna się ku zachodowi  zawi jać ,  to j e s t  do 
Nienowic , i dla tego nazwali śmy prąd ten „II  r  u s z a t y c z e - N i e-  
n o w i c k i m “ lubo on tu się nie os t a ł  ale popędzi ł  dalej ,  lecz już  
r o z r o ż e m ;  na lewo t r zymając  się S a n u ,  biegł  na Dunko wice ,  L as z ­
k i ,  B o b r ó w k ę ,  M a k o u i s k o ,  C e t u l ę ; zaś na prawo zwrcrcił swoim 
zwyc za jem na wschód p rze z  W ol ę  Z a l e s k ą ,  Tuchlę  , na t r a k t  żó ł ­
k iewsk i  ku Wielkim Oczom.  Sam zaś prąd brzinienny l l r usza tycze -  
N i e n o w i c k i , p rze z  te g łównie jsze przeb iega ł  os ad y :  H ru s i a t y c z e , 
Z ro t o w i c e ,  Tyszko wic c  , B y k ó w ,  M e d y k ę ,  T o r k i ,  N a k ł o ,  S t u b no ,  
S tubienko  i Nienowice.

d )  Drug i  prąd po łudniowej  ściany z l ewego obrzeża Sauu , lu- 
bośmy go na mapie oznaczyl i  c i ągłym,  obwieszcza s ie ,  chociaż c z ę ­
s t o ,  zaws ze  j edn ak  tylko d o r y w c z o ,  nigdy j ednos ta jn ie ;  a w bie­
gu  swym takich  t r zym a  się osobl iwości :  powstaje za Wiarcm w K o ­
n ius zy ,  i p rzedz ie ra jąc  się p rzez  t amtej sze  wy soc zy zny ,  dąży naj ­
p r zó d  w k ie runku  w sch o d n i o -p ó łn o c n y m  , na F r e d r o p o l ,  Kupiatycze,  
p rzeb ie ra  się za Wiar  na prawe o b r z e ż e ,  dopada Jaksmanic  i Sie­
d l i s k ,  a jztad po t em ,  ale różnemi c z a s y ,  nigdy n a r a z ,  przelatuje 
H n rk o  i ponad l ewy b r ze g  S a n u :  W y s z a ty c z e ,  W al aw ę  , Dusowee ,  
S oś n ic ę ;  tu p rzedzie ra  się na p r a w y - b r z e g  Sanu w Grabowcu  do 
Ł a z ,  odkąd j u ż  s ta tecznie bez p r z e r w y  d ą ż y ,  a t o :  uaprost  p rzez 
B o b r ó w k ę ,  Wol e  R y s z k o w ą , S u r m a c z ó w k ę ,  do Mołodycza ;  a zaś 
roz r oże m na l e w o ,  a prawem obrzeżem Sanu bieży od Ł a z  na W i e -  
t l i n ,  Makowisko , S z u m s k o ,  W i ą z o w i c ę ,  Niel ipkowice , Manasterz 
do Wol i  Czerwonej .

3 . P rą d y  śc ia n y  p o łu d n io w ej t u k o śn y  se p o p rzeczn e in i.
Lubo prąd ściany południowej  ukośny  z poprzecznemi  sam tak 

j e s t  wydatny i r o z le g ły ,  p i e rwotne  j e dna k  za rzewie  jego naj trudniej  
p rzychodzi ło  o d k r y ć ,  i gdyby  nie rok  1845  g r a d o b i c i a ,  mogło 
się było z d a w a ć ,  że gniazdo rze czywis te  są mu Wapowce .  Wtedy  
po r az  j eden  na całe czte rdz ies to lec ie  wys tąp i ł  prąd jawnie z Ku­
pny i godząc k rę temi  ścigami na K ras ice ,  Kory tn ik i ,  T a r n a w c e ,  do­
pad ł  is totnie W a p o w i c ,  i tern o k a z a ł ,  że w sposobną p or o ,  a przy 
silnem z a ż e w i u ,  t ędy mu wychodzi  d roga  i k i e ru ne k ;  za tem też 
budując  na tern dos t rzeżeniu , zapisujemy ze gniazdo p r ąd ów  W ap o-  
wieck ich  j e s t  właściwie w za łomach  gór zys tych  za Sanem od s t rony 
obwo du  sa nock iego ,  zknd p r ze da r ł sz y  sie za r zekę  dopiero w W a -  
powcach  j awnie  się uwyda tn ia j ą ,  na sposób t r zech  osoboych prądów.

e )  G łówny  między niemi j e s t :  K u p n a r W a p o w c e - B n d o -  
m i e r s k i “ p rze rzyna jący  ukosem wszys tkie  szlaki  zachodniej  ściany,  
od zachodnio - południowego zaką t a  aż do osta t ecznych tego obwodu 
p ó ł n o c n o - w s c h o d n i c h  granic .  W p r a w d z i e  naraz  nie przebiega ni­
gdy  całej te j  r o z l e g ł o ś c i , ale wys tępując  różnemi  czasy zawsze 
w tym k i e r u n k u ,  j ak  idą o s a d y :  W a p o w c e ,  Ł ę t o w n i a ,  Uj ko wi ce ,  
O r z e c h o w c e ,  Ma łkow iee ,  W a l a w a ,  N a k ł o ,  S t a r za w a  , Malnów , 
Wola  Ma łno ws ka ,  K r a k o w ie c ,  Ruda K oc h a no w s ka ,  N ah a c z ó w ,  Dro-  
bomyś l ,  ro z ro że m do Z aw ad ow a  i Budomierza  , —  uzupe łnia  powłok 
t ego długiego sz lak u ,  a tern samem obwieszcza  że tą d rogą prze  
się w  zapędzie.  —  Jednol ic iej  niż ten b r a t  s t a r s z y ,  uwydatnia ją  się 
w  p rężen iu  swem dwaj  jego powinowac i ,  a to :

f ') na jk ró t szy  z n i r h :  W a p o w c e - R o z w i n n i e c k i ,  bieżący
W st ronę p r zec iw ną  t a m t e m u ,  bo ku p ó łn o c n o - z a c h o d n ie j ,  na Be ł-  
w i n ,  Ma ćko w ic e ,  R o k i e tn i c ę ,  Boratyn , R u do ł ow i ce ,  Roźwienice  do 
Wol i  Rozwionieck ie j  ; a d ru g i ;

g )  ś r o d k o w y  między nieini „ W a  p o w c e -  M i ę k  i s z e c k i “ 
k tó r y  t akże  j ednosta jnym bez p r ze rw y  zapędem wyszed ł szy  z Wa-  
p o w i e c , pędz i  wp ros t  kn wschodniej  północy na Be łw in ,  B a ty c ze ,  
T r o j c z y c e ,  Z a b i o tc e ,  Z am o js ce ,  S k o ł o s z ó w , Ł a z y ,  Duńkowice,  
L as z k i  i na Miękisz s t a ry  do Miękisza n ow ego ,  gdzie się w  zbiegu 
ty lukro tnych  w tem miejscu innych p r ą d ó w ,  gubi.

(li P rą d y  śc ia n y  p o łu d n io w e j od ręb n e.
Nie zawsze p rądy  wys tępują  walnie w całej swej  p o tę d z e ,  czę ­

s tokroć  prężą  ty lko do r y w c z o ;  ale iż goszczą  jednosta jn ie  w tym 
samym k ierunku s z l a k u , k tó ry  p rzy  nawałnicy swej niegdyś w yt ło ­
c z y ł y ,  pozos ta j ą  zaw sze  wa l ne mi ,  chociaż na ten r az  dorywc zo  się 
ty lko objawiły.

Ale są inne p rawdz iwe  dorywcze p r ą d y ,  k tó r e  t amtym na p r ze ­
kór  ch o d z ą ,  bądź że się ich sz laku  t r zy m ać  nie c h c ą ,  chociażby 
w  tę samą szły s t r o n ę ,  bądź że nie ten k ie runek zachowują- ,  k tó ry 
w tem miejscu z kąd w y s z ł y ,  by wat  walnym prądom zwyczajny.  
Oczewiście  muszą tego rodza ju  p rądy ulegać pod silnem parciem 
walnych p r ądó w ,  dla tego t eż  wkró tce  up ada ją ,  szlak ich zawsze  
j e s t  k r ó t k i ,  n i e j ed nos ta jny ,  w ą t ł y ,  a kierunek zwykle  coraz  o d ­
mienny.

Tego  rodza ju  p rądy nazwal i śmy o d r ę b n e .  Tak ich  ma łych p r ą ­
dów j e s t  p e ł n o ,  okaże  sie to opisując sz la k i ,  ale z pomiędzy wy ­
datnie j szych wymienimy (u:  

s )  p rąd  odrębn y :  S i e r a k o ś c e  M y ś l a t y c k i ,  k tó r y  wyszedł szy 
między  Koniuszą a Hrusza tyezami , pominą! walny prąd Molo-  
d y c k i , p rzebi ł  sie przez  walny prąd N ie n o w ie k i , lecz gdy d o ­
padł  sz l aku  Mołoszko w ie c k ie g o , chęąc tu g ó r o w a ć ,  uległ  p o tę ­
dze p rądu k tó r y  tu panu je ;  

x )  d rug i  t aki  p r ą d :  K o n  i u s z a - M i e l n o  w s k i  wyszed ł  z tego 
gniazda z kąd  walny prąd za w sz e  na wschód g od z i ;  on musiał  
wiec zaumrzeć  w k r o tc e ,  kiedy sam poszedł  na za c h ó d ;  a po­

dobnie
y )  i t r zec i  p r ą d :  P  r  a ł k o w c e - M i e 1 u o w s k i musiał  niebawem

spłonąć kiedy sie puści ł  na z a c h ó d J czoło w czoło p rzeciw Nie-  
nadowa - Baranieckiemu p rą d o w i ,  k tó ry  tu  t ak silnie na wschód 
pręży.  A jest  j e szcze

2.)  cz w a r ty  taki prąd o d r ę b n y :  B o r s z o w i c c  - N e h r y b e c k i ,  
k tóry od Byb ła  wp ros t  puszcza sie na pó ł no c ,  a do tego 
p ros t  w oczy p rądom ściany północnej ,  a prądom arcy  silnym 
i potężnym jak to właśnie zobaczymy.  Naturalnie  że irn podo­
łać nie moż e ,  więc gaśnie pod P rz e m y ś l e m ,  od k tórego i tak 
już  zwykle wszystkie p rądy  stronią.

IV. Śc iana  p ó łn o c n a ,  D ą b ro w ic a -S ło b o d a  -  Majdan.
P rąd y  ściany północnej  są zagraniczne i p rzemycają się na b ło ­

nia p rzemysk ie  z za komory k ró les twa  polskiego.  Wiec gdzieby im 
gniazdo by ło ,  zapisujemy tylko z d o m y s ł u ,  , ,Pogórze  Nad wislańskie , “ 
ale nic bliżej o rzec nie zdołamy nie mając dla sprawdzenia u r z ę d o ­
wych  aktów pod ręką.  Naw et  i tego za ręczyć nic możemy czy to 
j e s t  prąd j e de n ,  sa mois tny ,  a tylko rozchodzący się okraczem we 
t r z y  r o z r o ż a ,  czyli  z a ś ,  że ich j e s t  t r z y  osobnych i tylko się p r z y ­
godnie w t ró jcę  spina ją ,  a co jak nam się wid z i ,  nie byłoby nie- 
podobnem do p ra w d y ,  bo bywają przypadk i i dosyć cz ę s te ,  że g r a ­
dy od Polski  wyraźnie t rzema osobnemi sz lakami  sie ścielą.  Ale 
zdarzyło się t akże  j a k  np. w roku  1840 a w 1841 j e szcze  lepiej 
kiedy to się w  całej okazałości  tu na granicy po jawi ły ,  że szły 
tylko pręgiem . j ed n y m ,  i jednosta jny szlak w y t ł a cza ły ;  a dopiero 
w dalszej  d rodze  ku Przemyś lowi  r o zk r ac zy ły  się w osobne p ręg i ,  
i naksz tnł t  dłoni w pięć palców ro zw ar te j ,  uścicl ify się w pięć 
sz laków rozmai te j  r o z l e g ł oś c i ,  k tórych sie t e ż ,  gdy się ze r wą  sa-  
mosób t r zym ają  za zwy cza j ,  a szczególnie t r zech między niemi ,  
k tó re  też dla tego za walne uchodzić mogą.

Owoż z tych powo dó w,  pomijając prądy pomnie j sze ,  a to ze 
je uważamy za r oz r o ża  czyli rozszczepy prądu wa loie j szego , r o z ­
różniamy na tym rozłogu u granic Po lsk i  nas tępujące walne p r ąd y :  
P r ą d  t r z r a i o i i  o w y  w p r o s t  n a  p o ł u d n i c :  S ł o b o d a - Z u r a- 

w i e c k i ;
P r ą d  o b r z e ż e m  r z e s z o w s k i m :  D ą b r  o w i e a R  z e p I i ń s k i ; i 
P r ą d  o b r z e ż e m  ż ó ł k i e w s k i m :  M a j d a n - T  u e h c I s k i.

Dodajmy prąd cz w ar ty :  P i s k o  r o w i c e  - S u r m a c z o w s k i ,
p rze rzynający  roz łóg  wszys tk ich t r ze ch  poprzednich ukosem od pół­
nocy na wschód po ł udn iowy,  ale u pr zed zam y,  że źródło  jego r ó ­
wnie nam je s t  n i ewiadome,  bo widocznie nasuwa się z obwodu r z e ­
sz ow sk ieg o ,  a akta z tego obwodu znajdują się w a rch iwach k r a ­
kowskich.

1 . P r ą d  ś c ia n y  p ó łn o c n e j  t r z in i o n o n y ,
o )  Prąd ściany północnej  S ł  o b o d a - Z u r a w i c k i , p rzezwany  

t r zm io n o w y rn , bo w poś rodku  między wszystkiemi  zawsze na jwyda­
tn ie j sz y ,  j e s t  oraz tak w zapędzie swym si lny ,  że z toru  ani na 
prawo ani na lewo nie schybi ,  ale s t r za łą  wpros t  z północy Da p o ­
łudnic p ę d z i ,  a przy tem z taką m o c ą ,  że dopiero w siedin mil o 
wysoczyzny się pod Przemyślem rozbija.

W  biegu swym od g ran ic  Polski  p rze rzyna  poprzek wszys tkie 
p rądy  ściany zachodniej  co na lewej s t ronie Sann g o s z c z ą ,  i nawie­
dza te g łówniejsze osady :  S fo bo d e ,  Ciepl i ce,  D o b re ,  Wolę cz e r w o­
n ą ,  Manaste rz ,  N ie l ipkou ice  , W i ąz o w ni cę ,  S za w sk o  , Sobiecin ,  
Muninę , T u c z ę p y ,  Ł o w c e ,  Z am ie c hó w ,  T ro j c z y c e ,  O r z e c h o w c e ,  
Dunkowiczk i ,  Ż u r a w i c ę ,  gdzie zwykle z a u m i e r a , ale w p rzygodne j



chwil i  zabiega i na Buszkowice  , nawet  za San do Wi lczy  pod sam 
Przemyśl .

S. Prad ściany pótnecitej, obrzeżem  rzeszow skim , 
i )  P rąd ściany północnej  g ran ic zny  Rzeszow-sz lzyzn ie ,  D a-  

b r o  w i c a  - R z e p I i ó s k i  j e s t  od granicy polskiej p () Wolę C z e r w o ­
ną spoiny t r zmionowemu ; tu do p ie ro ,  gdy dobiega Lcznchn wa , z a ­
czyna się. samoistnie uwydatniać  i udzielnie przez le głównie jsze 
przebiegać  osady :  Leżacłpów , Wole  Bue ho w ska ,  Wolę Pe l k iuską ,  
Pe łk i n i e ,  W i e rz bnę  , Cieszaein m a ły ,  Roznia tów , Rzep l io ,  Rączynę 
i Wolę  Rzep li ńską.

Jes t to  k ie runek  południowy ku zach o d ow i ,  do k t ó r eg o ,  j ak  już  
w i e m y ,  tylko p r zypadkowy gw ał t ow ny  nacisk prądy popędza ; zatem 
też go nie lubi p rąd  Dąbrowica - R/.epliński widoczna z t e g o ,  ze al­
bo dorywkami  tędy występu je  , albo że gdzie tylko znajdzie w tej 
s t ronie dogodny pochylek wschodnio -  p o ł u dn io w y, zawsze  się do 
niego przechyli .  Najwydatniej  czyni  to r az  od Cieszac ina ,  biorąc 
się na l e wo ,  na Wolę Rozwinn ieką ,  R oz winn icę , Rudolowicę  , Cze-  
la tycze do Ro k i e t n i cy ,  czasami i dalej ;  a powtórc  od Rzeplina na 
pola P ruchnick ie  , p rzydziela jąc tym sposobem dwa wydatne r o z r ó ­
ża swemu walnemu od k tó rego  się odgalęza.

3 . Prad ściany północnej obrzeżem  żółkiew skim , 
r )  T ak że  i prąd ściany północnej  M a j  d a 11 -  T  u c h e 1 s k i , zol -  

kiewczyznie g ran iczny  zaczyna  się dopiero w Woli  czerwonej  róż-  
nemi czasy uw y da tn ia ć ,  gdy niezawisłe od p rądu t r zminnowego sam 
samoistnie występuje i po nad te głównie jsze przebiega o s a d y : W o ­
lę C z e r w o n ą ,  Radawe , P i w o d ę ,  Wole Ryszkową , Korzen icę  , Mlę- 
kisz n o w y ,  i dopiero w Tuchl i  nad s ta j e ,  albo t eż  wpadając tu  na 
szlak Nienowicki  przez Żó łk iewska  Kobylnicę pędzi  pod W’ielkie 
Oczy na w s c h ó d ,  lub też w dół na południe z a w r a c a ,  j a k - t o  także 
się r az  wydarzy ło .

!1. Prad ściany północnej poprzeczny.
</) Prąd ściany północnej  poprzeczny „P  i s k o r  o w i e e - S u r -  

i n a c z o w s k i ,  pozos tać  musi do późniejszego objaśnienia.  Być bardzo 
może,  że należy do p rądów ściany zachodniej ,  do rzeszowskiego p rzy­
ległej obw odu, tytko  ze się tu w prz em ys k i em  widocznie ściany północ­
nej t r zy m a;  aże ak tów rzeszowsk ich  nie m a m y,  więc i nie podobna 
nam jest  ani go bliżej oznaczyć , ani własnego  mu k ie runku  wy ­
świecić.  Z naszych ak tów tyle pojmujemy , że gdy  Radawę p r ze ­
tn ie ,  idzie ro z r o ż e m ,  jednani na S u rm a cz aw kę  godz i ,  i wpada w ob­
wód żó ł k ie w sk i ,  gdzie Oleszyce i Wu lk a  Znpalowska ; drugieui  zaś 
rozrożem pędzi na szlak Majdan -  T u r l i e l sk i , i tam gości .  Lec z  k t ó ­
ry z tych p rądów jest w a ln y ,  a który podr zęd ny ,  tego j a k  p o t ą d , 
w y po w ie dz eń  nic możemy.

Opisując prądy i szlaki w lwowskim obwodzie rozróżnial iśmy 
jeszcze p rądy p r z y g o d n e  z rywające  się ua krótkiej  przest r zeni  
obrzeżem lub ś rodkiem obwodu.  Tu te różnicę po mi jam y, bo w prze -  
myskiem wszys tkie  odbrzeżtie prądy występują  z właściwośc ią  p r ą ­
du walnego , który potężne szlaki  w głąb k ra ju  przesyła.  Za to 
p rzyczyni ł  sie w p rzemyskimi  poczet  sz l aków o d r ę b n y c h ,  jakich  
W lwowskim obwodzie sic oie dost rzega.

Ze są w p rzemysk im)  prądy jak we iwowskiem ś r o d k o w e ,  
to pewna , i nie omieszkamy je wymieniać przy opisaniu sz laków i 
p rądów rok - roczny cli z o sob na ;  ale nie zbieramy ich w poczet  
p rądów ogólny , bo są tak zmotane z temi , k tó reśmy tu  pow'yżej 
opisa l i ,  t ak się w nie wszędzie s t a cz a ją ,  żo chcąc j e  na mapie 
szczegółowo w y k re ś la ć ,  ut rudzi l ibyśmy pamięć i oko czytelnikowi,  
a z małą pod względem naukowym korzyścią.  Poprzes ta jemy zatem 
na tych tu d w u d z i e s t u  i d w ó c h  prądach walnych i walnicjszych,  
a przystąpimy do szczegółowego wykładu sz laków i p rądów koleją 
lat  t r zydz ies tu  i ośmiu świeżo upłynionych.

IV .
S z la k i  i p rą d y  p r z e m y s k ie  k o l e j ą  la t  t r z y d z ie s tu  i

o śm iu .
R o k  ft §  i  1 .

W  roku 1821 gości ły  w Przemysk iem te gradobi tne p rądy :
1) Prąd Nienadowa - J  a z o w  s k i (1. b ) ;  —  2)  ;> rad Hucisko -  J a w  o- 
r o w s k i  z T  r o ś ci  a n i e c k i rn , (I.  c. d ) ;  —  3 )  prąd Hrusza tycze -  
D o 1 i n i a ii s k i (III. </); i —  4 )  prąd Słoboda - Ż u r a w i c k i ( IV. a)  ; 
a wy tł acza ły  nas tępujące szlaki  z t aką j ak  obok szkodą w in. k.

Prąd I. b.
Nienadowa.  (8 3 4  z ł r . )

P ruchn ik  ( 2 9 1 7 )  - Kramarzó wka , ( 3 6 3 )

W ęgierka (3 5 7 1 )  -  W ola W ęgiersk a , ( 4 2 5 )
Chor zów  ( 3 1 7 6 )  - Rokietnica , ( 5 8 8 8 )
Ciemierzo wice ( !  57 3 )  -  Kosieniee , ( 4 0 4 6 )

Kaszyce (  1 9 0 8 ) -  Dmytrowiee  (1 4 4 5 )  - T ro jcz yee  ( 5 4 6 6 )  
Zamojsce ( 4 8 9 )  - Zablo tce  ( 2 5 7 1 )  - Drol iojów ( 3 7 4 0 )  

Sko toszó w ( S 8 3 2 )  - Zadąbrowie ( 8 1 1 )
Świę te  ( 6 7 7 4 )  -  Sośnica ( 1 1 9 4 7 )

Grabowiec  ( 1 0 1 7 )  - Sk ład  solny ( 5 2 6 )  - Barycz (1 161)  
Nienowice ( 2 3 7 6 )  -  Stubienko ( 9 6 4 )  -  Stubno ( 3 8 7 3 )  

Cbolyniec ( 3 1 3  ) -  Hruszowice  ( 2 9 1 6 )  - Kalników ( 3 5 3 0 )  
Gnojnica ( 5 9 0 6 )  - Wola  Gnojnicka ( 5 1 3 7 )

Budzyń ( 3 8 8 )  - Brukowiec  ( 3 0 2 5 )  -  Mnrnuce ( 2 7 3 8 )  
P rze db o rze  ( 1 5 0 2 )

Huki i Wol a  Rosnowska  ( 1 5 2 7 )
Czerni ła wa ( 5 2 6 6 )  -  J a w o r ó w  ( 2 2 2 9 5 )
J a z ó w  S ta r y  ( 3 0 4 2 )  -  Zaluze  ( 3 4 0 7 )

Cetula ( 7 9 1 )
Ja zó w  no w y,  ( 2 0 5 3 ) .

Prąd I. c. d.
1. d. I. r .

Hucisko (77G)

Wola Rzepl ińska ° )  Swiebodnn ( 1 5 0 9 )  Jod lów ka  ( 2 0 7 7 )  
Rączyua ( 2 8 1 3 )  - Rzepl in ( 2 3 6 0 )  - Rozborz  okrągły **)  

Rozbo rz  długi  ( 9 0 5 )  « Hawłowjce dolne - Hawlowiee górne
Czastkowice ( 1 8 3 4 )  ^  ( 3 8 9 3 )  ( 2 0 2 0 )
Pełnia tycze  ( 1 0 0 9 )  Tyi . iowice * » )

  T u c z ę p y  ( 1 3 3 1 )
Sbbiecin ( 7 5 3 )  -  Kon iaczów ( 1 i  1 j  Os t rów ( 1 0 2 8 )

S u ro c hc w  ( 2 1 9 4 )  Micbalówka ( 1 6 4 7 )
Makowisko ( 2 4 0 2 )  - Wiet l in ( 6 3 6 )  W y s o c k a  ( 1 7 5 8 )
Bobrowka  ( 1 6 8 1 )  - L asz k i  ( 5 2 4 1 )  Ł a z y  ( 6 6 7 )

Korzei i ;ca ( 5 8 5 )  Dnókowice ( 3 4 0 7 )
Miękisz nowy ( 1 9 5 7 )  Wola Zaleska ( 9 2 0 ) .

Prąd III. «.
Krukienice  ( 3 2 3 6 )

Ost rożec (39(i6)
Podliski  ( 3 4 2 6 )  - W is zen ka  ( 3 9 1 8 )  

Wołczyszczowice , Szesze ro  wice , Mokrzany m ał e ,  
( 2 9 8 1 )  ( 1 8 3 2 )  ( 2 9 7 8 )

Dydiatycze ( 3 1 6 8 )  -  M a k u n io w (1 7 3 9 )
Orchowice ( 2 1 7 8 )

Tul ig lowy
( 3 0 9 5 )

Mokrzany wielkie 
( 2 6 5 9 )

Nik łowiee ( 2 8 4 0 )  - f .Mczyce ( 5 1 2 8 )
Milntyn ( 2 6 2 8 )  -  Put iatycze ( 3 2 3 7 )
Wołczucby  ( 1 0 8 1 )  - Dobrzany  ( 7 7 3 7 )

Doliniany (5 4 7 0 ) .

Prąd IV. «.

Cieplice ( 6 7 3 )  - Adamówka  ( 138).
Wylewa ( 1 5 7 9 )  - Dobra ( 1 0 3 5 )  - Dobcza ( 2 3 3 0 )

Żurawica  ( 8 5 3 3 )  \  Snrmac / .ówka  ( 5 7 9 ) .
Grady  tej ściany ze rwa ły  się w p o r e ,  kiedy atmosfera ua s z l a ­

ku H u c i s k o  - trościonieckiiii  , i j azowskini  przez poprzednie  g r ady  
była och łodzona ,  zdaje się że szukając żywio łu ,  dla tego zwróci ły  
się na Surmaczówke.  Ale prądy wszystkie to mają do siebie , że 
zapęd ich p ie rwotny ,  jeżeli  był  si lny,  nie m a r t w ie je ,  choć po d r o ­
dze el ementarne znajdą się p r ze sz ko d y ,  otóż i tu równocześn ie  ode­
zwa ły  sie w właśc iwym sobie k i e r u n k u ,  t akże  w Żurawicy .

R o k  I - S 8 8 .
W  roku 1822 gości ły w Przemysk iem te g radob i tne  prądy :

l )  P rąd Nienadowa - R z e c z y c z a ń s k i (1. » ) ,  — 2)  Prad  Huci -  
sko -  j a w o r  o wski  z t rościan ieckim , (1. < ■ </) , i — 2)  dorywczo  :
p rąd  Koniusza - m o ł o d y c k i z Hruszaty  cze - d o l i n i a u s k i m ; ( I I I ,  
d. a .)  • a wy t łacza ły  nas tępujące szlaki  z taką jak obok szkodą  
m. k.

Prąd I. a.
Nienadowa ( 7 8 7 1 )

Jo d l ów ka  ( 2 6 3 0 )  - K ra ma rzó wk a  ( 4 2 6 1 )  - Babice ( 4 6 6 0 )  
P ruchn ik  ( 6 2 0 8 )  - Skop ów  ( 5 3 1 1 )  -  Busze lczyee  ( 2 6 0 4 )  
Węgierka ( 5 0 5 4 ) -  Wola  W ęg ie r sk a  ( 3 0 7 2 )  -  Średnia ( 1 6 4 6 )  
C ho rzó w  ( 1 6 7 6 )  - Tul ig lowy ( 1 1 8 0 )  -  Maćko wice ( 4 7 3 5 )

*) S z k o d ę  W o l i  R z e p l iń s k ie j  ponosi  R z e p l in .
**) S z k o d ę  R o z b o rz a  o k rą g łe g o  p o n o sz ą  H a w ło w ic e  du lne .

***) S z k o d ę  T y n io w ic  p o n o s i  C h o rzó w .



Rokietnica  -  Be łwin -  W a po w ce  -  Ta rno wce  
( 5 4 9 3 )  ( 1 2 1 5 )  ( 1 4 8 8 )  ( 1 5 2 )

Kosiennice ( 4 4 6 7 )  -  Ujkowice  ( 7 1 4 5 )  -  Ł ę t ow ni a  ( 1 2 5 6 )  
Ciemierzowice ( 5 9 7 )  - Dmytrowice  ( 1 2 8 6 )  -  Ba tycze  ( 2 0 6 1 )  

T ro j c z y c e  -  Hnatkowico -  Duńkowiczki  -  Buszkowice 
( 1 9 0 2 )  ( 3 0 5 1 )  ( 2 5 8 9 )  ( 1 2 3 8 )

Droho jów (46'17)  -  Mi łkowice  ( 6 0 2 5 )  -  Buszkowiczki  ( 1 1 9 2 )  
Wa lawa  ( 9 3 1 4 )  - Boles t r a szycc  ( 2 5 0 1 )  - 
T o rk i  ( 9 4 2 7 )  -  Medyka ( 8 5 3 9 )

Nak ło  ( 3 7 5 2 )  -  Poźdz iacż  ( 8 6 6 4 )  -  Szeehinie ( 2 1 4 1 )  
S ta r za w a  ( 6 4 5 3 )  -  Buców ( 6 6 3 8 )  -  Balice ( 1 2 2 )

W o l a  lacka ( 8 1 2 6 )  -  Koniuszk i  Nanowskic  ( 1 1 3 6 )  
Cz crn iawa  ( 2 8 4 0 )  -  T rzc icn iec  ( 2 6 7 5 )

Hodynie ( 2 2 3 2 )  - Rudniki  ( 7 1 3 4 )  -  Mosciska ( 9 7 3 )  
Sokole ( 2 7 7 2 )  - Bodnąć ( 9 8 3 )  -  L as z k i  Gościncowe ( 3 2 6 1 )  

W oi a  Arłamowska  ( 4 4 8 3 )  -  T w ie r d z a  ( 1 6 85 )  
Chorośnica ( 2 7 8 7  -  Tul  igłowy ( 3 3 7 )
S ied l i ska ( 2 1 9 4 )  -  Z a r s y c e  ( 1 6 9 )
Nowosiołki  ( 1 0 2 6 )  -  Lasz k i  ( 5 1 1 )

Mużyłowice  ( 6 0 0 )  -  Cz arnokońce  ( 5 6 3 )  - Zbadyń ( 7 5 5)  
Tucz apy  ( 8 4 9 7 )
Rzeczyczany ( 1 7 1 3 )

I. d.

Prąd I. c. d.

Hucisko ( 2 3 8 8 )  
Swiebodna ( 2 1 6 9 )  

Rozb urz  okrąg ły  *) c.
R o zb orz  długi ( 1 5 8 )  ^  Hawłowice  dolne ( 2 3 5 5 )

Pawłosiow (5 0 7 )  
W i? tli n (8 4 6 )

Rudołowice  ( 4 5 8 8 )  

Duńkowice ( 6 1 0 )  
Wola Zaleska ( 2 1 2 6 ) .

*) S z k o d ę  R o z b o rz a  o k rą g łe g o  p o n o s z ą  H a w ło w ice  do lne .

Prąd III. d. a.

Kniażyce ( 2 4 5 ' )

Koniuszki  nad Wiarom ( 3 3 7 )  

Wola  Baraniecka ( 2 6 7 5 )  

Krukienicc ( 1 5 3 0 )  

Orchowice ( 5 1 3 5 ) .
( C .  d .  n  )

J a z ł « n  i e c .  1753 i 
Stanisław August Król, ustawy Cechowi szewskiemu jazłowieckiemu od ojca i brata swego nadane potwierdza.

( O b a c z  N r .  59  G a z e ty  lw o w s k ie j  a  N r .  10 D d a tk u  o s o b n e g o . )

P o n ie w a ż  [ z a ś  .szewcy n a z w a n i  p a r ta c ze ,  k tó rzy  po łosiach  
Znaydu ią  s i ę , y  w ca le  nie n a le żą  do C echu , a p rze z  s w o \ ie  po 
d w orach  i  innych m ieyscach  z a r o b k i , czyn ią  p rze szko d ę  y  k r z y ­
w d ę  Cechowi s ze w sk ie m u  J u z t o t c i c c k i e m u , w iec  za  to w no­
s ić  do pom ienionego Cechu p o w in n i  v)Osku po p u l  fu n ta  co rok,  
n a  ś io ia tło  | do K o ś c io ła  tu teyszego fa rn eg o  , Cech z a ś  z  osobna  
w e d łu g  d aw nych  zw y c z a jó w  p o w in ien  co roczn ie  \ do w y r a ż o ­
nego K o ś c io ła  na  toż ś io ia tło  po  tr zy  fu n ty  w o sk u  d a ic u ć , to 
t e s t ,  na św ię ta  w ie lk a n o c n e , \ y  Bożego  N a r o d z e n ia ; n ie  zapo-  
m in a ia c  p r z y  tym  cerem onii  k o ś c ie ln y c h , y  p o w in n o śc i  ka żdem u  

K a to l iko w i p rzyzw o itych  , aby  sw oim  p o rządk iem  , ta k  iako  zd a -  
w n a  b y d ź  z w y k ł y , o d p ra w ia ły  s ię . T e \m u ż  Cechowi dla s c h a d z ­
k i  w  in tercssach  cech o w ych } dcm  siany w  M ie śc ie  , gd z ie  sobie  
o b io r u , 11 mieć p o z w a la m , y  od s ta n o w isk  lu d z i  moich d w o r ­
sk ic h  u w a ln ia m . Robotę  sw o ię  w e d łu g  s łu s z n o ś c i  ku p u ią \c y m  
sp ra w ie d l iw ie  bez nu ym  nieyszego  zd z ie rs tw a  p rze d a w a ć  powinni.
E le k c y a  Cechmistrza y  S to ło w ych  ce\chow ych do woli  całego Ce­
chu pod a ie  s i ę , aby  sobie Cechmistrza bez w szc lk ie y  ko n tra d yk -  
c y i  o b r a l i , n ie  uw odząc  j się  ża d n a  korrupeyu . W  Cechu też 
w s z y s c y , w e d łu g  sw oich  u s ta w  cechowych sp ra w o w a ć  s ię  p o ­
w in n i ,  w ys łępców  \ z a ś  ka ra ć  m aią . K a ż d y  z a ś  c zyn ią cy  wstęp  
do tego Cechu y  R z e m ie s łu  , m a p ie rw ey  dać w kupnego  z łotych  | 
d z i e s i ę ć , y  p r zy  tym w ed łu g  m o żn o śc i  sp ra w ić  iuką  ucztę. J e ­
że liby  też k tó ry  M a g is te r  w  Cechu , lub sa m  Ccchmislrz \ p r z y ia ł  
Sobie c h ło p ca ,  albo cze ladn ika  do roboty ( k tó r y  powitiicn  p o k a ­
z a ć  w p rzó d  m e trykę  s w o i ę ,  g d y b y  \ chc ia ł  zub ieruć  s ię  do Ce­
c h u )  a po w y iś c iu  dwóch n ied z ie l  p r z e d  cu ły m  Ccci, m nie do ­
n ió s ł  o nim , m a  dać  za  | toinę w o sku  fu n tó w  d w a ,  s y n  m agi-  
s t r o w s k i  m lo d z ie ń s tw a  pul r o k u , a od p o l a , to ies t  ze w s i  p rzy -

d z i w s z y , pieczęt: z w y k łą  p rzy c isn ą ć  ro zk a za łe m .  D atum  w  Z a m ­
k u  < ta  z ł a  w i e c h  im d n ia  dziew ią tego  m ies iącu  W r z e ś n ia  , V y m 
s t y c z n e g o  S i e d n i s e t n e g o \ P i ę ć d z i e s i ą t e g o  rF r z e c i e -  
g o  roku. S t a n i s ł a w  Ciołek P o n i a t o w s k i  K a sz te la n  k r a ­
ko w sk i .  MŁn z i n t i e r z  P o n i a t o w s k i  P  odkom orzy  koronny.

M ieysce  p i e c z ę c i  w is z ą c e y  w  p u sz c e  cynow ey, [

M y za tym  S t a n i s ł a w  A u g u s t  K r ó l ,  iako  P a n  d z ie d z i ­
czny  M ia s ta  N a sze g o  ć t a z ł O W C a . do po\m>cnioney s u p p / i k i , 
ła s k a w ie  się  s k ł o n i w s z y , p rzerzeczone  p ra w o  j  p o s ta n o w ie n ie , 
w e w szys tk ich  | p u n k ta c h ,  /> ondyrya t h , a r tyka łuch  , pow in n o ­
śc iach  , pow agą  N a s z ą  k r ó l e w s k ą , u raczey  mora p ra w a  | N a ­
szego  dz iedz icznego  , z tw ierdz ić  , approbow ać , umocnić , y fen ie  
Cech S z e w s k i , ired ług  p rze p isu  onelgo  zachow ać u m y ś l i l i śm y  
ia k o z  za c h o w u ie m y , - tw ie r d z a my , approhuicm y y  zm acn iam y  ni-  
n ieyszym  \ p rzyw ile iem  N a s z y m ,  mieć chcąc y  r o z k a z u ia c , aby  
we w szy s tk im  należycie  b y ł  obserw ow any  , y  j w  sw o iey  m ory  y  
s ta ło ś c i  b y ł  za c h o w a n y , w ieezn em i czasy .  N a  co dla lepszcy  
to iary y  w a g i , ręką  s ię  \ N a s z ą  p o d p is a w s z y ,  p ieczęć  poko jow a  
p rzy c isn ą ć  r o zk a za l iśm y .  D a n  w W a f s z a w i e  dnia  X .  I mie-

chodzący  | ro k  c a ły  s łu ż y ć  pow inien . Ci z a ś ,  k tó rzy  sobie  z a ­
da  i  a n iegodz iw e  o b iekeye ,  ta k o w i  w e d łu g  p ra w a  k a r a n i  | bydź  
m aią . T a k ż e  y  c i ,  k tó rzy  ie żeh b y  nie t y l i  na pow innośc iach  
y  cerem oniach  kośc ie lnych  w y że y  w spo  \ m n io n y c i f , iako  y  s c h a d z ­
kach  cechow ych , k a ż d y  za  vń n ę ,  ile r a zy  to p o p e łn i ,  po dwa  
fu n ty  w o sk u  do Cechu | dać powinien . K up iec  czy / i  R ze m ie ś ln ik  
Z in szeg o  p a ń s tw a ,  do M ia s ta  lu tryszego  dla ku p n u  p r zy ie żd za  [- 
ią cy  na  i a r m a r k , nie p ow in ien  sw ego w y k ła d a ć  tow aru  poty  j 
p o k i  s ię  p ierw ey  Cechowi n ie  o p o w ie , y  nie z a \p ła c i  ia rm a rk o -  
w ego  g r o s z y s s ze śc iu .  Cech z a s  pom ien iony  nic pow in ien  ina -  
c zęy  brać od  p rzy ie żd ia ią c e g o  \ z  to w a re m ,  ty lko  od hurtu s k ó r ,  
c zy l i  b o to w , sztychow ego  alias iarmarkowe.go g ro szy  sze ść .  K tó ­
re  praioo  | w yrażonem u  Cechowi d a i ą c , podp isem  moim ztwier-

s ią ca  M a ya . Roką_  P a ń s k ie g o  iftM H .1C E C A .W l. P a n o w a n ia  
N a szeg o  roku 11°

/ S t a n i s ł a w  A u g u s t  Król.
P ie c z ę ć  p o ko jow a  p r z e z  p a p ie r  w  ośin p ć łk r ę g d w  i c z t e r y  ząbk i  w ycię ty ,  

w  w o s k u  c z e rw o n y m  na p a p ie ro w y m  oryg ina le  r o z s m a r o w a n y m , w y c iś n ię ta .

P o tw ie rd zen ie  Pra.trd Cech o \ to i S z e w s k ie m u  w M ieśc ie  ' 
J .  K .  M ć i  d z ied z ic zn ym  | t l a z ł n w c u  b ęd ą cem u , s łu fżą ceg o .  J a ­
cek O g r o d z k i  P i s a r z  W ( i c l k i )  K o r ty n n y )  | R egen t K a n c e l la ry i  
P o ko io w ey  J e ( g o )  K r(o lrw s ln 'e j)  M(oś')ci.  nipa.

O d m ie n n ą  r ę k ą  i b ladym  a t r a m e n te m :

F u n d a ló ro w ie  P r a w a  tego S ła w e tn y  G rzegorz  K u r y a n s k i  j 

S ła w e tn y  J a n  t fa łu s z c z y n s k i .  | Z a  tychże P a n ó w  Cech m is trzó w  
sp ra w io n a  Chorogiew.

O s n o w a  doku m en tu  z p ie c z ę c ią ,  po d p isa m i  i p rzy p isam i  za jm uje  p i e r w ­
sz e  d w ie  s t ro n y  p u la r k u s z a  m edyanu  , d r u g i  p u l a r k u s z  m ieśc i  tylko po s t r o n i e  
z e w n ę t r z n e j  n a p i s :

P r a w o  S ze w sk ie g o  Cechu J a z ł o w i e c ' kiego od d aw n ieyszyc li  
D zied z icó w  dane. ł)

T w o r z y a n s k i
Znak wrodny w pierwszym pułarkuszu:

IV
w pułarkuszu drugim:
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|Pod koroną otwartą na tarczy lilia a pod tarczą.

Główny  Redaktor »I. S z r z e n ia w a  S a r ty n i. Z c. k. gai ic.  Drukarn i  rządowej .


